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Z  W arfzawy d. ą . ſ 7z?rwca^ k ie g o , tafto 5 Zakonnego D u-  
Nayia&ni yizy Kr< 1 Jmć P . cbowieńftwa, tudzież rożnych  

N. IV}. daia oriegdayſzego po wy- Geeh&w, i Magśflratu , poprze-  
flucbaney Mtzy S. w Kollegiacie dzaiących, aflyfteucyi, ieft od- 
tuteyſzey, udał ſię wraz z Pana- prawiona. •
n\i za publiczny ProceſTyą, kto- JmćP. S o l i k ó w  Generał Le* 
ra przez Jir.ei X. Młodzieiow- iUtenant Woyik Sfbflyiſkieb, p o -  
ikiego mianowanegoBiikupaPo- żegnawſzy Króla Jmci P .N . M» 
znańſkiego, Pontifcahterubrane- dnia .zaonegdayfzego wraz z  
go, oraz Kanclerza W . Koron- jpymcią Małżonką ſwbią, w y -  
c e g o ,  z  rzeezoney Kollegiaty iechaf z  tąd Pocztą do Peters-  
do 4 Ołtarzów w Rynku Miafta burga*
Starey Warſzawy, przygotowa- Jmć P. Borch Podkanclerzy 
Pych, przy zwykłey, tak Świec- Koironny Jury Idy kcyą Marlzał-
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kowlką Koronny odbywający dzle od Maeiftraj-n • r
zagaiwfey wtycU dniach Sądy koić buntownik' ' P*"
Ultima InHantia, z pilności* oneż. Sami nakoniec J L y a / m r f r  
U Siebie odprawuie. t Tn?&rtr,m • F mufteli

fiebie. ivueizĈ n  była- di* utrzymania

J. K .M Ć P M  M.maiąc wzgląd ° ai*
fprawiedliwy na saflugi w Oy- J lM ^ ca  i f e n e p o ' ^ , ^  
czyznie JmciP. Frahciſzką Po- zmait^rh Z zsf o z m
dofkiego Starofty Bobrowni- p a,)a t w
ck.ego Grodowego Ziemi Do- rM domagali %  od 
brzynik.ey wakuujc* p0 J. O. iadzi zbroynych, aby r z l “  
Xi%zęem Jmcv Sap.ezie Woie- go Pisna ^
WodzieBrzefkimLiitewikimCho- M  aft., wyprowadzić L g U  M .
rągiew Pancerną w Kompocie giftrat zupetae ^
Woyfka Koronnego konferować uczynił; Zaiechafa kareta 
Temuż raczył, za którą dobro- wſkdać tuk do niey miał Pan 
czynnasc winneNayiasnieyfze- kiedy poſpólftrwo w « .
snu Panu oświadczył podzięko- wrociło ią, i pafy poprzerzyna- 
Wanię. ło. Z trudnością znowu na be-

t\r r 1 , i j  . . fp ecznieyfre mieyſee zaprowa-
^  Mufchatel d. 28; Kwietnia. dzony by  l P an  GaudoL Lud da 

VV przeſzłą Niedzielę to ieft domu wpadłfzy fprzęty oknem  
24 tego Mieftąca przybył tu Po- po wyrzucał, do Sklepów gwał- 
iel pełnomocny Króla Jmci Pru- tero wpadffzy* wina wfzyftkie  
Ul ego Pan d* Derſchau razem z  rozlał. Granadyerowie m iey-  
^ p k u p c o r e m  Królewfkim Pa- ſcy tyle iednak dok azali, i i  /je  
nem G audot zB erny . Ten ofta- nie co ufpokaia zaczynali, kie* 
fctó wyfiadfzy z karety, fpokoy- dy Panu Gaudot do g łow y  przy-  
nie do domu ſwego udał fię. W ſzło o tw orzy w izy  okno do po-  
rioey pofpolftwo zgromadzone fpółftwa ftrzelić zfuzyi i pifto- 
pkna i drzwi w domu tegoż Pa- le tu ſ  Lud tym rozjuſzony do 
ca Gąudot wybijać zaczęło, Eu* izby iego wpadł, 30 lub.40 razy
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Im «sl?*m ſa lego- mieli W  n j  “ wzruſ zent e , d 
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O i  ! « « , H zeB  Ł  z.. M am  n i e ^ 0.do^na  fekfe  podzi
Xią% Z w e y b ry c k i  K aro l,  liiia- L c T  T  M  P9

nowany ieft od ftatiów cvrkub, An gdyvztrimnF wy&oezj
Rynikłego w yź ſzeg tjrP ó łkow nft  go n  ^  t0 1 y  P ro ^ °  do fwoie 
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Monarchą ſwoim Królem Jnocią powieść potwierdzenia dalſzego 
Pm&ira poróżnienia, przez ſąd potrzefauie.'
K antonu Bęrueulkiego i decy- Z Łipjka d. 12. JlTuia.  ̂ Dnia 
s y ą  od tychże 'rw y żey  wfpo- 4i i 3 tego Miefiąea P&n de M en*  
mnionych obywatela w p rzy  ię« bockum Major w woylku jrope« 
tą , uſpokoione były; teraz od- ratorowey Jeym ci Rcrfiyi&iey 
fiieramy pewną przez lifty wia- maiący dozor 12 Kawalerów w  
domość, i ź  dnia 24 .przefcłego tn tey ſzey  Ąkadeum w naukach 
-miefiąea, pofpóillwu nieſpodzia* świeżących fię, pubUczny tym* 
jiie w Neiifchatei zbuntowawſzy l e  Kawalerom dać kazał dowód  
fię , nader źle poftąpiło z Panem poftępkow ſw o 5ch w naukach. 
Deſęhars Poiłem Króla Jmci Priv Co fię uroczy ście w p rzytom n o  
ikiego i Panem Q m dot tegoż ści Pana Boehwe Rektora tutey* 
Króla Jmci Prokuratorem, kto- ſz ey  Akademii i  zapro-
,ry oftatai -wiele ran oduioflſzy ſzonych go ic i ftało, z wielką dla 
umarł. Dalſze tego przypadku tyęhź^ Kawalerów chwałą^
ikutki okropne dla tychże obyr >
w ątelów bez w ą t le n ia  będą. Odniz ſ zey Elby d . i j .  I
; : ...........  ' Podług liftów z Carogrodu .2

Z  Wiednia d. 4. Maia. Z  Kwietnia piſa.nyeh,,-.tak;i tara na- 
IWłoch m a m y  wiadomość , iź gle wszczął fię niedoftatek abo 
Margrabia Pąliąmcini pełno n?<a- źa, iź jod dni kilku obywatele  
cny Poſeł, na oddawie Ą r e y - p f -  naygrubfzym ćhlebem konten-  
in iezk i Królowey Jeymci oboy- tow aćuę m.ulza, 1 za trzy tygo-  
ga Sycylii, c i ę ż k o  na pedogrę dnie iiayokropuieylzego lęka- 
zapadłſzy w  Maptui zoftaó raur* tą ;fif głodUi, 
ſiał. Urząd zątyra iego., ſpra-
w ow any będzie od Hrabi de Ror iD O EJ I E  S  I fi I E
jeuiberg, iafeo pierwlżego Kora- ^  YVarſzawy d. 4. Czerwca.
mitUrza. W fzczęłafię tu dnia j /' .
a*ifiey<*«(5<» poglofka, iż now e iP przifſzfy  Poniedziałek dnia .6 
w N eu ia ił. i  to  daleko niż pierw- Czerwca, i wnajiffmq.ee im  bgizie 
ſze  gw attowhieyſze i ſz ltodliw  Jnkcya  rozmaitych rzeczy w M a­
i l e  było ziemi trz^fienie, gle ta rywilu Nucn: 19-



ftan ; 45.
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Z  Łubemj Ł  29. Marca. Ponieważ jeziora, lafy i g ó ry  g ę , 
fte między P&r*k w ary ą i Brazylią w A m eryce  zachodzące, n i  
•wielkiey fą prz^O.kodEje do utrzymania |H e r w fc y  z tych P r o - 
WJocyi; psv:y ty m  *eż jiprzątiticnjk trtffiaiącycfh %  z tey  -mi*. 

; ry tr^ u c ś c i ,  ieft prawie niepodobne, przeto Dwór nafz przed-  
fię wziął wymienić Prowincye w Parakwaryi do fiebie należące 
za inny raki Kray, którego nam *rftąpi, zwłalzcza że
Hifzpani w pobhiſzyoh Kralach mteizkaiacy łatwiey Prowincye 
one utrzymać będą mogli. W kroczono luz w  negocyacye  
cne lakie z Dworem BiTzpańfkna względem tey wymiany. Dnia 
wczorayfzego przyw iez iono  tu .30 ſp iiow ych armat od Mie- 
fzczan Bremeńikich kupionych. Bremeóczy kowie zamyślają 
uzyć tych p tęu iędzy  na uipokoienie części długów ſwoich

Ł *' Maia' Na ° kręcie le M&Jſiac nazwanym, 
* f  1   ̂ ;y r2ÓW do rady Krajowcy w  Pondichery w Jndyach 
, c/Odruch wchodzących przybyła. Skoro okręt ten w p o r -

%*As • K ’ WZI^to ich w p re ſz t- Ci konſyliarze zgo-  
p .  ̂ nle-^°gfi z Baronem L aw  deLawi/łon Kommendantein  

”a% ch W jndyach wſehodnicb. N iektórzy im przychyl,  
ni powiadaią, ,* llę nader łatwo nſprawiedliwl|. ponieważ ńic 
tekow ego n.e uczynili, coby fig ich inftrukcyom ſprzeciwiało.

zerzy lę P°g*oika, iz na 18 lub 20 JBatallioiić* w wyflano ku 
portom Prowancyi, aby na okryty zabrane do Korlyki p’rze-



prow adztóe były. Rozmaita Są, względem tey rzeczy  domy- 
fly, ale w ſ z ^ k i e  tak od podobieiiitwa wTzelkiego do prawdy  
oddalone, iż 'le rozgłófić bez nieiakiey płoehośei nie można.
Pan Gaignat Refe-r^tsdarz Parlamentowy zmarły teini czaſy zo-  
ftawił, Kfięgąrnią iec^nę z nayſzacownieyfzych Europy nie tak 
dla liczby Kfiąg led'//ie 8 tyfięcy w ynoſząeey , iako raczey dia 
wyboru 1 rzadkości onych* Od 30 lat zbierał nayrzadfze 
Kfięgi, które zdaniem ludzi na tym dobrze fię znaiących mogą 
być na 25,000 Czerw: Złotych ſzacowane. Miał oraz Gabinet 
obrazów, iztuk spiżowych i dawney porcellany fżacowany 30 
fcyſięcy Czerw.’ Złotych* Z Leictoure piſzą, iż Obywatele ta­
meczni chcąc uwolnić Kray okoliczny od w ilk ów , których  
przyległe laſy ſą pełne, generalne dnia 4 Kwietnia polowanie 
poftanowili* ha którym 7 wilków zabito, a bardzo wiele innych  
raniono, z których wiele potym z ran zdechłych znaleziono. 
Polowanie to złożone było z w iękſzey części tamecznych oby-  
w ate lów , do których fię na 550 oſób przyłączyło. W  krotce  
powtórne takoweż polowanie ma być p. zedfięwzięte.

Z  Londynu d. 26* Kwietnia« Sprawa Pana Wilkes, Miaſlo 
ś D wór zaprzątać nie przeftaie- D w ór bez ubliżenia Iwobod 
ſzczegulnyeh oſób, poftanowił iednak utrzymać honor i prero­
gatyw y Korony, i zachować prawo karania tych, którzyby po­
różnienie iakie między poddanemi i Monarchą ſprawić, lub też  
ſpokoyaość powſzechną wiodącemi do buntu pi firnami mieſzać 
chcieli. Pan Wilkes mnfiał być ubefpieczony względem ſw o-  
iey ſprawy, ponieważ właftiycbże Twoich Patronów, radzących  
aby ſądu Królewlkiego unikał, niechc ał uftuehać. Przybył ta  
okręt kompanii JndyKkiey Heffior nazwany z  bogatym ładun­
kiem, odebraliśmy przezeń wiadomości nader pomyślne z Jn-  
dyi wfcbodnich. . J

Z  Londynu d. 29. Kwietnia. Pan Wilkes, mocą dekretu nań 
lako na wygnańca ferowanego na łapanie, ftawiony był przed  
lądem Króle w (kim daia onegday Czego. Roztrząfano na nim, 
ieśli względem oſoby iego przyięta być mogła paręka. Po  trzy  
godzianey Cprźeczkę oſądzono, iż paręka aieifcogła, a zatym,



iż do więzienia powinien był być oddany. Odedano go tedy  
W naiętey karecie, razem z orzędowerui oſobami w więzieniu go  
oladzić maiącemi* ale przy moście, pofpólftwo zgromadzone  
karetę zatrymało,. wyprżęgło konie, i tym ſpafobein. ciągnęła 
karetę aż do SpitaljieUs gdzie, urzędowym.Wolność' powrócenia  
do fiebie bez czynienia im. żądlcie y przykrości dana była.. Pan  
tFilkes zaprowadzony do aufteryi pewney^, daremnie tam- z o -  
kna lad do oddalenia fię zachęeaL W izy  (tek gminu: przyrzekł,, 
iź go do naftępidącego dnia pilnować miał.- Zabawiwſzy tam  
Pan Wilkes kilka godzin zprzyiaciełami fwerai, wyfsedł w cu­
dze fuknie przebrany, i proſto da więzienia udr-łfię, podług iło« 
wa od fiebie dwóm urzędowym danego. Duch. rozpufly nigdy 
do tego kreſu w tym  Rróleftwie nie przyſzedł iak teraz, fprawa 
Pana W ilkcsy obieranie Pofiów Par lam etatowy eh, upadek manu* 
faktur, ofiabienie handlu, drogość żyw n ośc i przyczynami fą 
tego naygfownieyfze* 1 kacza tak tu iako i po różnych in­
nych Króleftwa mieyſcaeh,, rozmaite rozruchy ſprawiih Tra­
garze użyci do przenoſzeuia 2 batów węgli, wielce narzekaią* 
iż nadgrcda, którą za prace odbierają, z ich potrzebą równać  
ſię nie może. Dnia 20 tego miefiąca wieczorem uderzyli na  
dom pewnego w Wapping przełożonego Komory cćłney, dano 
z obuftron ognia 2 ręczney ftrzełby, wiele łudzi zatyra ranio­
nych, a trzech zabitych zoftało. Dnia 23 tegoż miefiąca ciż
tragarze w liczbie 2 lub 3 tyfięey iak mogli nayprayftoyniey  
ubrani parami z muzyką udali fię do Pana M & okjordktóremu  
ſupplikę podali wyrażającą krzyw dy ſwoie i proiby względem  
uprsątnienia onych. Dnia 26 znowu zgromadzili fię dla prze-  
ſzkodzenia tym, którzy w ęgle zftatków na ląd wynoſil*. Z te y  
ckazyi znowu trzech zabito i innych wielu raniono. Ta rzecz  
mogłaby okropnieyfze ie ſzcse poeągnąć za fobą ikotki, gdyby  
żełrnerzy niepoiłano na rozproſzenie buntowników. Tenże  
rozruch 1 na zaiutrz był ponowiony, ale trzech winnieyſzycU  
złapano, inni wrozſypkę poſzli, ta chałaftra na odgłos piſzczał-  
ki zgromadzać fię zwykła uzbroiona piſioletami 1 kordelaſami. 
T y m  podobne bunty i rozruchy po\yielu  innyeh mieyſcach



X niezmiernym poyfzecTiney fpokoynoścl ubliżeniem wTzczęly  
Kaucya za Pana Wilkes ofiarowana od nay z n akomi t ſzye h 

Bawefc i naypoważuieyſzyeh oſob, nader wielka była. Kun;ee 
leden żyd MendeZ nazwany wielki Fana Wilkes przyjaciel, ofia­
rował 200,000 F. Sc i  drugie ty le ie ſz c z e  przydać, gdyby tego  
potrzeba było, obiecywał. Nie w ſzyſcy iednak tak Panu Wil~ 
h s  ſprzyiaią, niektórzy cale inaczey i o wlaſney iego oſobie, i  
o  ſprawie tey  trzymaią. „  Jeft ta ( mówi ieden do żadney J fe  
przywiązany partyi ) „  Jeft to powſzechnie przyjęta prawda, 
„iz z  złego człowieka nigdy nie może być dobry oby watek Kto 
5,kolwi^k przeftępuie prawo, gdy le  bezkarnie przeſłąpić nio­
b ie ,  pewijtó n?e wiele dba o całość i utrzymanie tychże praw. 
„Słow em  człowiek bez poczciwości i człowiek o y c z y z nę feo- 
„chaiący nigdy fię zgodzić nie mogą, Z w ią z k i  przylacielłkte 
„Pana Wilkes i zabrane mu papiery, jakkolwiek one niegodzi­
w i e  były zabrane, nie mogą w nas w  zbudzić  zduni*  dobrego 
9,o iego charakterze, ale ten naybardziey fię pokazu?ej z efta- 
„tnich iego po ſwoim tu powrocie ſpra w. W lży <t k ie iego pi- 
„ſraa wyrażają głębokie króla poſzanowanie i miłość oyczyzny  
„nie  określoną. G otow ym iię  być wy znale dó utraty dla nich 
„życia. A le  mociaieyſzego dowodu miłości tey i poszanowania 
3,dać nie może tak pdd*!a*ąc.fię zfcąd. gdyż wfzezęte przez ieeo  
„przytom ność roz ruchy ni e od. w lecz  nie nftana. Anglia nie 
„i.elfc pozbawiona miłośników o y c z y z n y , ieft ich i ſzcze doſyć 
„ którzy iedynie o dobro Królefiwa bez żadnego na korzyść  
„ſwoię względu .trofkliwi, obronę iey i utrzymanie fwobod oy-
„e.zy.ft.yęh przed fię wezmą, choćby też pana lVilk.es na ś wiecie 
„nie było. „

O i Rhenu rzeki d. Mafii. Margrabia Jmć panujący na B a-  
derue Badenfki dnia u  Marca mianowany był F  el t m arſz ał kiem 
woyfk Ce_larzo vey K rólowey Jeymci | Ceſarza jmci. Tra­
ktaty pofiłkowe między Francyą i w elą dworami Niemieckie-  
mi zawarte powodem Dworowi Angielłkiemu b y ły  do zawar­
cia tak owy c jż e  traktatów z inne mi dworami. Ta iedaak wia­
domość cahzego potwierdzenia potrzebuje.


